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Rok IX. 


Z OSTATNIEJ CHWILI 


Sprawa Unji Naddunajskiej 
WSTĘPNE ROZMOWY FRANCUSKO-ANGIELSKIE 


PARYŻ (PAT). Francuski komunikat półu- 
rzędowy o wizycie premiera Tardieu w Londy- 
nie podkreśla m. in., że nastroje, jakie zarysowa= 
ły się wczoraj wieczorem podczas spotkania z 
MacDonaldem, pozwalają wnioskować, iż przed- 
wstępne rokowania, do których przystąpią dzi- 
siaj ministrowie francuscy i angielscy, okażą się 
korzystne dla dzieła solidarności. 

PARYŻ (PAT). Pertinax donosi z Londynu: 
ze strony francuskiej nie omieszkano zaznaczyć 
MacDonaldowi, iż decyzje 4-ch mocarstw, zain- 
teresowanych sprawą naddunajską, stanowią je- 
dną grupę spraw zupełnie odrębnych od ewen- 
tualnego porozumienia między Anglią i Francją 


w kwestii przyjścia z pomocą finansowa innym 
państwom. *Narówni z solidarnością 4-ch mo- 
carstw pozostaje specjalna solidarność francusko- 
angielska. Tardieu powtarzał z energią — twier- 
dzi Pertinax — to, o czem przekonywał uprzed- 
nio Sir Johna Simona w Genewie i w Paryżu, iż 
żadna federacja państw naddunajskich, która po- 
gwałciłaby istnienie Małej Ententy, lub też nara- 
ziła ją na hegemonię gospodarczą Niemiec, nie 
może być narzędziem pacyfikacji, odbudowującej 
Europę. Premjer francuski nalegał, aby państwom 
naddunajskim nie stawiano uprzednio żadnych 
warunków i ograniczono się tylko do wysłania 
zwykłych listów zapraszających. 


POROZUMIENIE W „FORMIE MOŻLIWIE OGÓLNEJ"... 


PARYŻ (PAT). Według informacyj tutej- 
szych kół politycznych, komunikat, jaki będzie 
wydany w sprawie rozmów toczących się obec- 
nie w Londynie między premierem francuskim i 
MacDonaldem, nie będzie dokumentem dokład- 
nym i szczegółowym. Porozumienie, które 
prawdopodobnie nastąpi w szeregu punktów, wy- 


rażone będzie w formie możliwie ogólnej. Za- 
równo francuzi iak i anglicy pragną w równej 
mierze nie zadrasnąć wrażliwości rządów wło- 
skiego i niemieckiego, zaproszonych do wzięcia 
udziału w konferencji 4-ch i nie stawiać ich wo- 
bec faktów dokonanych. 


STANOWISKO POLSKI x 


LONDYN (PAT). „Times* informuje o zło- 
2onej w sobotę wizycie ambasadora polskiego w 
Urzędzie Spraw Zagranicznych celem złożenia 
oświadczenia, że rząd polski z życzliwością po- 


piera każdy wysiłek udzielenia pomocy zagrożo- 
nym warunkami ekonomicznemi państwom nad- 
dunajskim. 


Usuwanie komunistów — popieranie fachowców 


MOSKWA (PAT). Jedna z największych fa- 
bryk samochodów w Niżnim Nowogrodzie, 
wstrzymała produkcję aut pomimo stwierdzenia 
dobrego stanu urządzeń i zaopatrzenia technicz- 
nego. Centralne władze partji komunistycznej 
skonstatowały, iż stało się to wskutek braku je- 
dnolitego kierownictwa, supremacji czynników 
partyjnych nad fachowemi, co znalazło wyraz we 
wrogich nastrojach w stosunku do specjalistów. 

W związku z powyższem centralny komitet 
wszechzwiązkowy partji komunistycznej zastoso- 
wał szereg represyj. M. in. kierownik lokalnej or- 
ganizacji partyjnej, został przeniesiony do Kaza- 
nia, dwóch komunistów zastąpiono na stanowi- 


skach kierowników oddziałów fabryki inżynie- 
rami-fachowcami. Nakazano pozatem gruntowną 
reorganizację fabrycznej organizacji partyjnej w 
Niżnim Nowogrodzie. Fabryka otrzymała nakaz 
wznowienia produkcji z dniem 15 kwietnia. 

Powyższe zarządzenia są niezwykle zna- 
mienne, wskazują bowiem, że czynniki kierowni- 
cze w Sowietach nie cofają się przed represjami 
nawet wobec komunistów, gdy chodzi o realiza- 
cię planu gospodarczego w myśl wskazań czerw- 
cowej mowy Stalina. ` 

Odnośna rezolucja centralnego komitetu par- 
tyjnego ukazała się w niedzielnej prasie sowiec- 
kiej na czołowych miejscach. 


POŻYCZKA DLA AUSTRJI 


WIEDEŃ (PAT). „Der Morgen“ donosi, że 
komitet finansowy Ligi Narodów proponuje dla 
Austrji pożyczkę w wysokości 100 miljonów 
szylingów na wzór pożyczki Ligi Narodów z r. 
1923. Pożyczka ta, którą zagwarantują mocar- 
stwa, służyć ma wyłącznie dla wzmocnienia za- 
pasów dewiz Austrjackiego Banku Narodowego. 
Pożyczka będzie krótkoterminowa, czas jej obie- 
gu wynosi 3 do'5 lat. W międzyczasie czynione 
będą starania zamiany pożyczki na długotermi- 
nową. Komitet finansowy oświadczył się ponadto 
za bezwarunkową prolongatą kredytów płatnych 
16 kwietnia w sumie 190 milj. szyl. 


VENIZELCS POZOSTAJE NA CZELE RZĄDU 


ATENY (PAT). Wskutek odmowy przewód- | ż 


cy stronnictwa ludowego Tsaldarisa przyjęcia 
udziału w rządzie szerokiej koalicji, Venizelos 
zmuszony jest pozostać na czele rządu obecnego 


prawdopodobnie do 11 kwietnia, kledy, jak wla- 
domo, ma się zebrać Rada Ligi Narodów. celem 
wysłuchania sprawozdania Komitetu Finansowe- 
go Ligi w sprawie udzielenia pomocy finansowej 
Grecji. W tym samym dniu odbędą się w Pireu- 
sie wybory, prezydenta miasta, które okażą, czy 
Venizelos posiada jeszcze zaufanie szerokich mas 
wyborczych, Kandydatem Venizelosa na stano- 
wisko męra Pireusu jest Miaulis. 


UROCZYSTOŚCI ATEŃSKIE 


ATENY (PAT). W dniu greckiego Święta 
narodowego w obecności głowy państwa, rządu, 
ciał ustawodawczych, korpusu dyplomatycznego, 
licznych delegacyj z całego kraju i niezliczonych 
tłumów publiczności odbyło się uroczyste odsło- 
nięcie pierwszego w Grecji grobu Nieznanego 
ołnierza. Jeden z pierwszych złożył na grobie 
wieniec w imieniu rządu polskiego poseł R. P. w 
Atenach p. Jurjewicz. 


WYJAZD PREMJERA PRYSTORA 
NA URLOP 


Dziś wieczorem p. premier Prystor udaje się 
na urlop wypoczynkowy. 

W związku z tem rozeszła się pogłoska, że 
p. premier wyjeżdża przez Wiedeń, Genuę i Alek- 
sandrję do Feluanu. 

Jak się okazało jednak, po sprawdzeniu u 
czynników miarodajnych, pogłoska ta całkowicie 
pozbawiona jest prawdy, p. premier bowiem urlop 
swój spędzi w kraju w jednem z uzdrowisk w Ma- 
łopolsce. 

W czasie nieobecności p. premiera Prystora 
zastępowąć go będzie wicepremier prof. Za- 
wadzki, 


RATOWANIE ROZBITEGO STATKU 
„CIESZYN“ 


GDYNIA (PAT). W dzisiejszej radjodepeszy 
kapitan statku „Cieszyn“, Kniaziew donosi, że za- 
loga znajduje się na pokładzie i bierze udział w 
ratowaniu statku. Nurkowie pracują przy ła- 
tanin dna. Silna fala nie pozwala zbliżyć się ra- 
towniczym holownikom fińskim. O ile pogoda 
będzie sprzyjała, należy przypuszczać, że w cią- 
gu 4-ch dni statek zostanie spuszczony na wodę 
i uratowany. 


MIN. SEVERING O HITLEROWCACH 


BERLIN (PAT). Pruski minister spraw we- 
wnętrznych Severing wystąpił dziś na zgroma- 
dzeniu socjal-demokratów w Limburgu z wiel- 
kiem przymówieniem, w którem poddał druzgo- 
cącej krytyce program narodowych socjalistów. 

W sprawie dokumentów  skonfiskowanych 
w czasie rewizji w koszarach narodowo-socjali- 
stycznych oddziałów szturmowych Severing o- 
świadczył, że przywódcy hitlerowscy będą mo- 
p jeszcze przekonać się o wadze tych materja- 

W. 


HITLEROWCY PRZYCZYNĄ ROZDŹWIĘKU 
POLSKO-GDAŃSKIEGO 


KRÓLEWIEC (PAT). „Königsberger Volks- 
zeitung“ poświęca długi artykuł opanowaniu 
Gdańska przez hitlerowców. Dziennik stwier- 
dza, że winę istniejącego naprężenia stosunków 
między Wolnem Miastem a Polską przypisać na- 
leży w głównej mierze wpływom hitlerowskim. 
Pismo daje też bardzo ujemne świadectwo sądo- 
wnictwu gdańskiemu. 


WOKÓŁ KONFLIKTU KŁAJPEDZKIEGO 


RYGA (PAT). Donoszą z Kowna, iż w 
związku z konfliktem kłajpedzkim toczą się na- 
rady o charakterze ekonomiczno - politycznym, 
w których biorą udział poza przedstawicielami 
rządu centralnego. gubernator Merkis, członko- 
wie dyrektoriatu kłajpedzkiego i prezes izby han. 
dlowej w Kłajpedzie Galwanauskas. | 

RYGA (PAT). Donoszą z Kłajpedy, że pre- 
zes dyrektorjatu Simajtis podpisał dekret, zwal- 
niający 20 nauczycieli szkół powszechnych. 
Zwolnieni -są obywatelami niemieckimi. 


ZŁY STAN ZASIEWÓW 
W SOWIECKIEJ AZJI 


MOSKWA (PAT). Prasa donosi z Taszkenty 
o złym stanie zasiewów w środkowej Azji. Jako 
główny powód pisma podają niesumienny wyrób 
traktorów. Na niektórych sowchozach po kilka- 
naście traktorów jest niezdatnych do użytku. Do- 
tychczasowy plan zasiewów w środkowej Azji 
wykonano zaledwie w 46 pros 


ARYTMETYKA 


Z faktu istnienia u nas trójwymiarowego Sy- 
stemu obciążenia społeczeństwa na rzecz utrzy- 
mania Państwa, wypływają jeszcze inne niezmier- 
nie ciekawe refleksje i wnioski. Sumę, którą do- 
chód narodowy wydziela rocznie na ten cel, ozna- 
czyliśmy lit. D. Przyjmując nawet w najlepszej 
wierze — bo rozum i logika rachunku do wiary 
tej wcale nie skłania — przyjmując więc na wia- 
rę zapewnienia tak licznych w Polsce zwolenni- 
ków przymusowych ubezpieczeń społecznych, iż 
są one zbawienne dla narodu, albowiem przyczy- 
niają się do jego rozwoju, do tężyzny fizycznej 
i moralnej ludności oraz do utrwalania potęgi Pań- 
stwa, dlaczego wobec tego dwie inne pozycje 
o i p w naszych finansach państwowych zostały 
zepchnięte na sam dół Europy? Zdawałoby się, że 
skoro pozycja r ma być tak cudotwórczą, to 
wpływ jej zbawienny powinien był się w pierw- 
szym rzędzie odbić właśnie na pozycjach o i p, 
na wzroście budżetów państwowych i samorzą-- 
dowych? Widzieliśmy już, że tego niema i ni- 
gdy być nie może. 

Dlaczego dalej normalnie zatrudniony robot- 
nik, pracownik umysłowy lub urzędnik nie jest 
w stanie opłacić w swoim kraju normalnego czyn- 
szu mieszkaniowego, zdy podobny obywatel w in- 
nych krajach Europy zachodniej (z wyjątkiem so- 
cialistycznego Wiednia) doszedł już do tej nie- 
wątpliwie szczęśliwej dla wszystkich zaintereso- 
wanych stron możliwości? Dlaczego całe rolnic- 
two polskie, które wyszło z inflacji prawie że 
oczyszczone z dużego zadłużenia hipotecznego, 
znowu teraz po kilku zaledwie latach gospodaro- 
wańia pogrążyło się beznadziejnie w długach? 
Dlaczego znakomita większość przemysłów i rze- 
miosł albo traci zainwestowane w nich kapitały 
po kilku latach pracy, albo rentuje się tak nisko, 
iż nie stanowi dla nikogo żadnej zachęty do dal- 
szej rzetelnej pracy produkcyjnej? 

Takich bolesnych „dlaczego“ możnaby przy- 
toczyć bardzo wiele. Ogólnikowa na nie odpo- 
wiedź będzie jedna: zadrogo kosztuje nas budo- 
wa i utrzymanie naszego Państwa. Kryzys świa- 
towy wszystkie te ujemne cechy struktury naszej 
gospodarki narodowej niewątpliwie pogłębił, uwy- 
puklił, ale ich nie wywołał, gdyż istniały one i 
przed kryzysem od początku kształtowania się 
Polski Odrodzonej. W swem ostatniem przemó- 
wieniu w Sejmie dn. 9 marca r. b. p. premier Pry- 
stor podkreślił szczerze i dobitnie ten stan rze- 
czy: „Wynik był taki, że mieliśmy zbyt małą 
sprawność aparatu państwowego w stosunku do 
kosztów jego utrzymania, obciążających budżet 
Państwa“. ; 

Zapewne, ale to nie wszystko. Po za całą su- 
mą D z jej składnikiem r, poza wadliwym syste- 
mem podatkowym, musi tkwić w naszym organiz- 
mie państwowym jakiś defekt niedostrzegalny, nie 
znajdujący odzwierciadlenia w oficjalnych zesta- 
wieniach statystycznych, nie podlegający kontroli 
ani rządu ani społeczeństwa ani poszczególnych 
ekonomistów. Wszakże inne narody europejskie 
o takim samym trójwymiarowym systemie obcią- 
żenia na rzecz państwa, nie znają tak niskiej sto- 
py życiowej, tak małej konsumcji, tak niewystar- 
czającej płacy zarobkowej, jak naród polski, któ- 
ry posiada w swym kraju olbrzymie bogactwa na- 
turalne. Jeżeli te inne narody są zasobniejsze od 
nas w kapitały, toć przecie płacą olbrzymie an- 
nuitety z tytułu długów wojennych, Polska zaś 
długami publicznemi jest obarczona stosunkowo 
bardzo mało. 

W czem więc kryje się ten niewidzialny de- 
fekt organiczny, który nas tak rażąco upośledza 
wobec innych narodów europejskich? Przecież 
doprawdy żadnych ekstrawagancyj w budowie i 
utrzymaniu naszego Państwa — poza ubezp. 
snol. i: kilkoma wybrykami etatystycznemi — 
które możnaby było obliczać na miliardowe stra- 
ty. rocznie, niema, Nawet na obronę kraju wyda- 
iemy znacznie mniej, niżbyśmy, jako wielki na- 
ród, i w takich, jak nasze, granicach zeograficz- 
nych, wydawać powinni. 

Myśl w dociekaniach nad tą zazadką zba- 
cza mimowoli z drogi zwykłej arytmetyki na to- 
ry spekulacji matematycznej, o tajemnicach świa- 
ta i o naszem w nim istnieniu. Wyobraźnia ludz- 
ka nie może, poprostu nie chce zamykać się w 
trójwymiarowej przestrzeni i uporczywie dąży do 
rozwarcia jej granic, do uchwycenia w jakimś 
przekroju tej przestrzeni z czasem czegoś nowe- 
go, coś, na co już zgóry ma przygotowaną nawet 
nazwę, nie znając samego objektu: czwarty wy- 
miar przestrzenny. Gdyby umysł ludzki mógł so- 
bie ten czwarty wymiar wyobrazić, jak to niektó- 
rzy filozofowie sądzą, że potrafią, gdybyśmy mo- 
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PAŃSTWOWA 


gli go sobie uświadomić, ileżby tajemnic i zagad- 
nień ubyło naraz z naszego życia? 

Przerzucając się z tych metafizycznych do- 
ciekań na grunt bardzo fizycznych warunków by- 
towania, stwierdzamy niebawem, że i tu znajdu- 


jemy się w kleszczach trójwymiarowego systemu | 


podatków i świadczeń. System ten także nie za- 
spakaja naszej wyobraźni, nie jest bowiem w sta- 
nie wytłomaczyć nam wszystkich trudności fi- 
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związane z nim tajemnice, które, jak widzieliśmy, 
już poprzednio, rządzą się jakąś swoistą arytme- 
tyką, jakąś inną, niż ta szkolna, elementarna, re- 
alna. Musimy się więc na chwilę zatrzymać nad 
temi tajemnicami pieniądza, aby móc sobie na- 
stępnie ułatwić zrozumienie iego specyficznej 
arytmetyki oraz interesującego nas czwartego 
wymiaru, naszej niewiadomej y. 

Równie niebezpieczną, jak już wspomniana 
iluzja o stałej i niezmiennej wielkości „1 złoty”, 
jest iluzja inna, ta mianowicie, że państwo nowo- 
czesne, kapitalistyczne, jest zdolne do robienia 
czy tworzenia pieniądza. Państwo, t. i. iego fi- 
zyczne organy władzy — parlament, rząd i sa- 


nansowej gospodarki Państwa, w jakich się stale | morządy — może tylko ułatwiać lub utrudniać po- 


obracamy. Czyżby i w tej tak dotkliwie prak-,| 
tycznej dziedzinie istniał jakiś czwarty wymiar, | 


który w sposób dla nas niepojęty utrudnia i czę- 
stokroć uniemożliwia istnienie całych grup i sfer 
społeczeństwa polskiego? 

Spróbujmy się nad nim, nad tym czwartym 
wymiarem obciążenia społecznego na rzecz pań- 
stwa, zastanowić. Jeżeli on istnieje i jeśli istnienie 


nie o kosztach utrzymania państwa ulegnie zasad- 
niczej zmianie, gdyż do trzech istniejących pozy- 
cyi, dojdzie jeszcze jedna niewiadoma. Wzór te- 
go nowego równania będzie wyglądał tak: D= 
o+p+r+ y. Naszym czwartym wymiarem bę- 
dzie więc y. 

„Czem on jest i w jakich płaszczyznach czy 
sferach należy go szukać? Pytanie wprawdzie 
nie w takim stopniu zawiłe, jak problem czworo- 


tak proste, by możnaby je było rozwiązywać bez 
pewnego wysiłku i skupienia myślowego. Trudne 
jest ono przedewszystkiem z tej racji, iż treścią 
jego jest pieniądz, istota pieniądza i wszystkie 


PRZESTARZAŁE HASŁA 

Corocznym, tradycyjnym zwyczajem „Ro- 
botnik" przystąpił już do propagandy socjali- 
stycznego „Święta“ pierwszomajowego. Jak zwy- 
kle przy takiej okazji wysunięto kilka popular- 
nych haseł polityczno-gospodarczych. które swo- 
ią płomienną wymową mają porwać masy. Przyj- 
rzyjmy się tym hasłom: 


Wyjdziecie na ulice miast, miasteczek į wsi, zgro- 
madzicie się na akademiach i Żebraniach masowyck 

w imię socjalizmu g- przeciw kapitalizmowi; 

w imię demokracji — przeciw faszyzmowi; 

w imię pokoju — przeciw wojnie; z 

w imię wolności — przeciw niewoli. 

Podnieście wasz głos zbiorowy w obronie zdobyczy 
społecznych klasy robotniczej. 

Postawicie wasze żądanie sprawiedliwej reformy rol- 
nej dla małorolnych i bezrolnych. 

Wasze sztandary czerwone przyniosą dawne aslo 
powstań polskich: „Wołni z wolnymi i równi z równy- 
mi“, mniejszościom narodowym Rzeczypospolitej. 

W cieniu sztandarów czerwonych staną obok siebie 
krzywda bezrobotnego i krzywda fornala, 

Niedola górnika i niedola kolejarza. 

Los chłopa i los pracownika umysłowego. 

Ma się pod koniec „gasnącemu światu”. Dopełniają 
się czasy, bo przepełnia się miara. „Oto się dźwiga, oto 
podnosi świat swobodnej Pracy i nowej Prawdy* 1 Maj— 
to nasze święto. 

Nie bawiąc się w proroctwa, można z: całą 
pewnością przewidzieć, że obchody socialistycz- 
ne w tym roku.nie udadzą się. Będzie w tem nie- 
tylko zasługa zdrowego instynktu polskiego ro- 


jego udowodnimy, wówczas nasze stare równa- | 


wymiarowej geometrji, tem niemniej nie jest ono | 


wstawanie pieniądza, ale nie może go samo two- 
rzyć. Państwo dzięki swej polityce gospodar- 
czej i socjalnej może sprzyjać gromadzeniu się 
w kraju pieniądza, ale może też powodować jego 
deprecjację, zanik lub ucieczkę. Państwo może 
tylko otrzymywać pieniądze od społeczeństwa na 
swe utrzymanie, ale nie może ze swych pieniędzy 
utrzymywać społeczeństwa. Państwo może za- 
ciągać pożyczki od swego własnego społeczeń- 
stwa (wewnętrzne) lub od społeczeństw innych 
(zewnętrzne), gdy mu w pewnym momencie za- 
braknie wpływów z dochodu narodowego na opę- 
dzenie swych normalnych lub nadzwyczajnych 
potrzeb, nie może ono jednak samo udzielać niko- 
mu pożyczek, bo nie ma na to funduszów i mieć 
nie powinno. Pożyczki państwowe wojenne były 
wynikiem sytuacji katastrofalnej (wojna jest ka- 


| tastrofą żywiołowa), ale nawet i w tym wypadku 


państwa (ich rządy), udzielające pożyczek pań- 
stwom innym, były tylko aparatem pośredniczą- 
cym pomiędzy pieniędzmi społeczeństwa” wierzy- 
telnego, a państwem dłużniczem. 

A. Laczysław 


Głosy i odgłosy 


botnika i jego odporności na agitację skrajnie ra- 
dykalną, ale przedewszystkiem wina samych 
przywódców socjalistycznych, którzy wciąż jesz- 
cze karmią swe topniejące szeregi mocno zuży- 
temi i przestarzałemi frazesami. Polscy śocjaliści 
tkwią w  skostniałych formach umysłowości: 
przedwojennej i wciąż nie mogą spostrzec zmian, 
które się na Świecie dzieją. 


CZY TO PRAWDA? 
Pikantną historię notuje „Kurier Polski". 
Śpiewak wielkiej sławy, p. Jan Kiepura odbył 
niedawno podróż do Ameryki, gdzie miał być za- 
angażowany na szereg występów w nowojorskiej 
Metropolitain Opera. „Kurjer Polski“ zapewnia, 
że 


« Janowi Kiepurze tym razem nie najlepiej powio- 
dło się w kraju Yankesów. Pojechał — jak to mówią w 
Galicji — „gross und wild* a wraca, czy nawet wrócił 
„klein und mild". 

Zaczęło się od tego, iż Jan Kiepura (o którym szale4 
towa babcia w najnowszym programie Qui pro Quo do- 
bry nawet dowcip opowiada) wyraził na dworcu w New”. 
Yorku zdziwienie, iż nie przybył na jego powitanie sam 
dyrektor Metropolitaim Oper i dał temu wyraz w pierw- 
szej swojej z nim rozmowie. 

Odpowiedź dyrektora była skromna i jędrna. Po- 
wiedział mianowicie tenorowi, że miał zamiar zaanga: 
żować go jeszcze na 15 występów, ale wobec jego pre 
tensyj, zrezygnuje z tego zaszczytu... 

O dalszych przygodach Jana Kiepury w kraju Yan- 
kesów w najbliższym numerze ... 


c. 
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KRONIKA ZAGRANICZNA 


(Według telegramów własnych i agencyjnych) 


Premier Tardieu i min. Fiandin w Londynie 


Premjer francuski Tardieu i min. handlu Flandin wraz mów będą sprawy europejskie. Powołał się on na zapro- 
z sztabem rzeczoznawców przybyli wczoraj popołudniu | szenie na przyjazd do Londynu, otrzymane w Genewie, o- 


do Londynu, witani na dworcu przez premjera MacDonal- 
da i min. spr. zagran. sir John Simona, 

Prasa angielska bardzo różnie ocenia przyjazd fran- 
cuskich mężów stanu, bądź nader przychylnie, bądź z re- 
zerwą, bądź chłodno. Oplnja jest jednak zgodna co do 
tego, że rozmowy dotyczyć będą całokształtu zagadnień 
aktualnych dla obu mocarstw. Prasa konserwatywna 
przeważnie żąda realizacji planu unji naddunajskiej na 
podstawie porozumienia franc. - angielskiego. Część pra- 
sy jednak domaga się desinteressement w sprawach eu- 
ropejskich | skupienia całej uwagi Angill wyłącznie na za- 


zadnieniu zcementowania Imperjum przez współpracę go- | 


spodarczą macierzy brytyjskiej z dominjami, Prasa libe- 
ralna przeciwna jest wytwarzaniu pozorów ściślejszego 
porozumienia pom. Anglją a Francją na niekorzyść chęci 
Anglji do conajmniej równie dobrych stosunków z Wło- 
chami I Niemcami. „Observer* np. żąda włączenia Włoch I 
Niemiec do przyszłej unji państw naddunajskich. Wice- 
premjer Baldwin na przemówieniu w Worcester wyraził 
nadzieję, że rozmowy londyńskie doprowadzą do realiza- 
cji unji gospodarczej państw naddunajskich, za małych dla 
samodzielnej polityki ekonomicznej, 

Po konierencji godzinnej obu premierów odbył się o- 
biad w ambasadzie francuskiej dla ministrów oraz obu- 
stronnych rzeczoznawców  rozbrojeniowych, odszkodo- 
'wawczych i handlowych, co wskazuje na rozmiary poru- 
szanych tematów. 

Na konierencji prasowej w Hyde Park Hotelu, w któ- 
rym zamieszkał, p. Tardieu oświadczył, że tematem roz- 


FRANCJA 

KAMPANJA WYBORCZA zaczęła się już w całe] peł- 
ni, Organ katolicki „La Croix“, mimo zastrzeżeń, popiera 
kandydaturę premjera Tardieu w Belfort. Prasa radykalna 
występuje pod hasłem bezwzględnej walki przedewszyst- 
klem przeciwko „klerykalizmowi* i „reakcji“. Duchowień- 
stwo autonomistyczne alzackie nadal popiera raczej naj- 
bardziej skrajnych wywrotowców, byleby zwalczać zwo- 
lenników Jedności Alzacji z narodem francuskim. Prasa 
umiarkowana wzywa do przeciwstawienia niebezpieczeń- 
stwu socjalistycznemu zwartego frontu elementów prawo- 
rządnych, Masoner]a Idzie ręka w rękę z drugą międzyna- 
rodówką, Sfery gospodarcze obawiają się ucieczki kapita- 
łów w razle zwycięstwa etatystyczno-socjalizującej lewl- 
cy, grożącego zupełnem poderwaniem równowagi budże- 
towei, dziś już zachwianej. 


W. BRYTANJA 
SAMOBÓJSTWO POSŁA KONSERWATYWNEGO, 
Edwarda Marioribanksa, wywołało wstrząsające wraże- 
nie. 32-letni ten polityk uważany był za wschodzącą 


gwiazdę konserwatyzmu angielskiego; był on pasierbem | 


lorda Hailshama, obecnego min, wojny. Był on jednym 
z najświetniejszych mówców, wybitnym jurystą i zdolnym 
pisarzem. Wskutek przepracowania wpadł on w stan cho- 
robliwego podniecenia, 


NIEMCY 

PRZED POWTÓRNEMI WYBORAMI PREZYDENTA 
RZESZY. Prezydent Hindenburg zażądał cofnięcia repre- 
sll przeciwko członkom Stahlhelmu, którzy głosowali na 
niego wbrew nakazowi władz organizacyjnych. Grozi on 
w przeciwnym razie złożeniem godności prezesa honoro- 
wego. 

B. KRONPRINZ WYPOWIEDZIAŁ SIĘ ZA HITLE- 
REM, jakoby pod presją ojca, b. cesarza, subsydjującego 
podobno ruch hitlerowski. Ks, August Wilhelm na wielo- 
tysięcznym wiecu w Lipsku po przemówieniu, Hitlera, 
ostro napadł na Hindenburga, Hitlerowcy w Saksonii urza- 
dzili szereg olbrzymich manifestacyj. 

W Berlinie, Altonie t innych miastach doszło do 
krwawych starć pomiędzy hitlerowcami a republikanami, 
względnie komunistami, Wśród komunistów jest zabitych 
kilku przywódców. Władze pruskie zamknąć chcą główną 
siedzibę hitlerowców w Berlinie, Przekazały one nadpro- 
kuratorowi Rzeszy materjały, udowadnłające przewrotowe 
1 terorystyczne zamierzenia hitlerowców. Ujawniono m. in, 
jiste przyszłych skazańców, tstaloną przez hitlerowców. 

"© KONSOLIDACJĘ 3 MILJARDOWYCH DŁUGÓW 
SAMORZĄDÓW | reformę ubezpieczeń społecznych, zwró- 
cił stę do kanclerza związek przemysłu niem. Toczą się 
obecnie w Berlinie rokowania z zagranicznymi wierzycie- 
lami samorządów © prolongowanie kredytów. 


HOLANDJA 


PRZECIWKO SOJUSZOWI Z BELGJĄ I FRANCJĄ 
wystąpił w parlamencie jeden z mówców w związku z 
dyskusją nad projektowanym układem z Belgią co do ure- 


|raz na solidarność obu rządów w celach zasadniczych. 
Chodzi o drogi do nich prowadzące. Duchem tych samych 
jldeałów winno być owiane następne zebranie 4 mocarstw 
| oraz przyszła współpraca w Genewie I Lozannie. Doko- 
(nano już zgodnie rzeczy trudniejszych. Francja 1 Anglja 
chcą współpracować razem z wszystkiemi państwami Eu- 
| ropy, a obecne spotkanie Londyńskie ma jedynie znaczenie 
kontaktu bez jakichkolwiek arriżre-pensćes w stosunku 
do kogokolwiek czy czegokolwiek. Wszelkie podejrzenia 
są bezpodstawne. Na konferencji 4 mocarstw w sprawie 
naddunajskiej wszystkie propozycje będą omawiane bez- 
stronnie bez uprzywilejowania dla czyjegokolwiek projektu. 
|Na konferencji prasowej na Wall-Street premjer MacDo- 
|nald wyraził się w tym samym duchu. 
| Solidarność obu premjerów zrobiła mader dodatnie 
wrażenie. Jasnem jest, że porozumienie franc,-angielskie 
| jest koniecznem, gdyż tylko te dwa mocarstwa finansować | 
mogą ewentualną unję naddunajską. Podkreśla to silnie | 
prasa francuska, P, Painlevć, wróciwszy z Wiednia do| 
Paryża, alarmuje opinję publiczną katastrofalnym stanem 
finansów austrjackich, wymagających niezwłocznej inter- 
wencji ratowniczej. 
* pe * 

Międzynarodowa izba handlowa urządza od 16 — 
24 kwietnia zapowiedzianą konferencję wspólną swoich ko- | 
mitetów z Niemiec, Francji, Anglji, Włoch Połski, Rumunii, | 
Węgier, Jugosławii, Austrji i Bułzarji w Insbrucku dla o- 
mówienia całokształtu zagadnienia naddunajskiego wzglę- 
dnie środkowoeuropejskiego. 


gulowanla wzajemnych stosunków gospodarczych 1 poll- | 
tycznych, m. in. odnośnie układu celnego, nawigacji na | 
| Skaldzie budowy wspólnych kanałów do morza i rozstrzy- | 
gania sporów terytorjalnych w ujściu tej rzeki, 


SZWECJA 
ZNACZNĄ KRADZIEŻ NA SZKODĘ KONCERNU | 
| KREUGER-TOLL wykryło śledztwo. Skradzione zostały 
| akcje na sumę przeszło 100 tys. koron, Kradzieży dopusz- 
czał się systematycznie od pewnego czasu jeden z urzęd- | 


ników koncernu. 
WŁOCHY 


MODUS VIVENDI HANDLOWE Z FRANCJĄ wpro- 
wadził w życie dekret ogłoszony w dzienniku urzędowym. 


CZECHOSŁOWACJA 

STRAJK GÓRNIKÓW jest osią, na około której obra- 
cają się wszystkie zdarzenia wewnętrzno-polityczne w 
Czechosłowacji i cała czeskosłowacka opinia publiczna do- 
|maga się aby konflikt został jaknajwcześniej zlikwidowa- 
(my, wskazując na to, że w obecnych warunkach koniecz- 
ne są ustępstwa tak ze strony przedsiębiorców, jak i ro- 
botników. Opinia publiczna domaga się wstrzymania dal- 
szego wydalania z pracy. 


WĘGRY 


O POSTAWIENIE RZĄDU W STAN OSKARŻENIA 
z powodu rzekomych znacznych przekroczeń budżetowych 
wystąpiło w sejmie kilku posłów opozycyjnych. Min. skar- 
bu Koranyi uznał te zarzuty za nieuzasadnione, a nawet 
bezpodstawne. Budżet przestrzegany jest w zgodnem po- 
rozumieniu z odnośnymi ekspertami finansowymi Ligi Na- 


rodów. 
JUGOSŁAWIA 
ZAMKNIĘCIE UNIWERSYTETU w Białogrodzie nastą- 


Groźny przybór wody w rzekach 


POWÓDŹ W WILNIE. — NIEMEN, WISŁA I DNIESTR 
GROŻĄ WYLEWEM » 

Dość obfite w ostatnich dniach zimy opady Śnieżne, 
zwłaszcza na kresach północno i południowo-wschodnich 
wywołały obecnie, w okresie topnienia śniegów i odmar= 
zania ziemi poważne niebezpieczeństwo powodzi. 

Depesze, jakie redakcja nasza otrzymała dzisiejszej 
nocy z Wilna, Stanisławowa i Krakowa, malują w niepo- 
kojących barwach sytuację powodziową. 

Na przedmieściach Wilna groźba powodzi przybrała 
Już realne kształty. 

Na wielu ulicach ludność nle kładła się wcale spać I 
bezradnie zachowywała się wobec ogromu nieszczęścia. 
Wolna zmiana straży ogniowej I bataljon saperów praco- 
wały całą dobę po pas w wodzie. Przekopywano jezdnię, 
pola przecinano siecią rowów, aby doprowadzić nagroma- 
dzone i przybywające bez przerwy masy wody, Nad ra- 
nem wezwano do akcji ratunkowej robotników z elektro- 
wni I zmobilizowano na prędce bezrobotnych, 

Na]groźniejsze chwile przeżywała ulica Swironek, W 
domach nr. 4 1 6 podmyte zostały fundamenty | zarysowa- 
ły się ściany. Woda zalała ponadto domy na ul, Wójtow- 
skiej, Słomiance, Ogórkowej, Targowej 1 Filareckiej. Na 
wysoko położonej Jerozolimce stol na metr w wodzie szko-, 
ła powszechna, w której zapadła slę podłoga na wysokim 
parterze. Kilkanaście rodzin ewakuowano. Wody stale 
przybywa, 

Na Wilji lody jeszcze nie ruszyły. 

Ze Stanisławowa donoszą, że w nocy z 2-go na 3-ci 
kwietnia stan wody na Dniestrze podniósł się o 130 cm. 
ponad stan normalny. Większe zatory lodowe potworzyły 
się między Poberezą. Na przestrzeni 4 klm, wystąpiła 
woda z brzegów | zalała częściowo przyczółek pod Dy- 
bowiczami, Nad usunięciem lodu obok mostu kolejowego 
pracują robotnicy kolejowi, Również utworzyły, się więk- 
sze zatory lodowe obok Jezupoła i Niżniowa. Stanisła- 
wowska dyrekcja kolejowa zażądała pomocy, wojska do 
usunięcia zatoru lodowego na Dniestrze, 

W Krakowie w związku z topnieniem śniegu w zórach 
stan wody na Wiśle podniósł się o 72 cm. nad poziom nor- 
malny. Woda przybiera w dalszym ciągu, jednak obawa 
powodzi nie istnieje, 


Otwarcie sanatorjum młodzieży katolickiej 
„Odrodzenie“ i 


W dniu wczorajszym odbyło się w Zakopanem po- 
Święcenie i otwarcie świeżo ukończonego sahatorjum dla 
młodzieży katolickiej „Odrodzenie“. Uroczystości rozpo- 
częto mszą w kaplicy sanatorjum, poczem zebrani udalł 
się do sali rekreacyjnej, w której ks. biskup Rospond do- 
konal aktu poświęcenia gmachu. Następnie przemawiał 
prezes „Odrodzenia“ dr. Kosiński, a dzieje budowy gmas 
chu sanatorium skreślił dr, Łotowski. 

Dalej przemawiał minister Hubicki, reprezentujący, P. 
Prezydenta Rzplitej. W serdecznych słowach złożył on 
życzenia pomyślności nowej placówce, a po przemówieniu 
udekorował Złotym Krzyżem Zasługi wybitnych działaczy, 
na polu ratowania zagrożonego zdrowia i życia młodzieży, 
p. Klarę Jelską i d-ra Kosińskiego. 

Oprócz przedstawiciela P, Prezydenta Rzplitej mini- 
stra Hubickiego, biskupa Rosponda, przedstawicieli mia- 
sta i uzdrowiska Zakopane w uroczystości wzięło udział 
około 200 osób. i 


Choroba p. Curie-Skłodowskie| 


Pani Curie-Skłodowska podczas pracy w swem labo- 
ratorjum upadła i uderzyła się w łokieć. Po pewnym cza” 
sie okazało się, że uderzenie pociągnęło za sobą stan cho- 
robowy i konieczność operacji Operacja miała przebieg 
pomyślny. 

Obecnie stan chorej nie budzi już obaw. Pami Curie- 
Skłodowska ma pozostać w szpitału jeszcze tydzień. 


piło w związku z onegdajszemi demonstracjami przeciw- 
rządowemi, Rektor postanowił zawiesić wykłady do dnia 


10 b. m. 
GRECJA 
ROZRUCHY KOMUNISTYCZNE w szeregu miast zo- 
stały zlikwidowane z całą bezwzględnością. 


SOWIETY 
STALIN ZAPRZECZYŁ WIADOMOŚCI O SWOJEJ 
CHOROBIE wobec korespondenta „Associated Press“. 
OPUSZCZONE WSIE w Kazakstanie odkryte zostały 
przez komisję rewizyjną. Z pod Śniegu sterczą kominy, a 
ludność „przepadła bez wieści“, Ucieczka chłopów z ko- 
mun rolnych przybiera ostatnio charakter masowy. 


5 CHINY 


ROZEJM Z JAPONIA został wreszcie zawarty. Japoń- 
czycy ewakuować mają okrąg Szanghaju w ciągu miesią- 
ca. Chińczycy obsadzą go tylko policją. Komisja mieszana 
czuwać będzie nad wykonaniem, Demonstracja japońskiej 
floty napowietrznej nad Szanghajem, zrobiła ogromne wra- 
żenie. 3 


Międzynarodowe zawody konne 


Również i w tym roku odbędą się w Ttałfi wielkie mię- 
dzynarodowe zawody konne, do których zgłosiły już swój 
udział ekipy różnych narodowości, oraz liczni zagraniczni 
jeźdźcy i amazonki. ę 

Przewidziane są wartościowe nagrody, a jeźdźcom za- 
granicznym, biorącym udział w zawodach przysługują 
znaczne ulgi przejazdowe, mieszkaniowe i t. d. 

Zawody powyższe odbędą się w. następujących mia- 
stach, I w takim porządku, że możliwy jest udział we 
wszystkich, a mianowicie: 

w Neapolu (XI konkurs hippiczny, międzynar, wolny) 
od 20 do 28 kwietnia; 

w Rzymie (VII międzynar. oficjalny konkurs hippicz- 
ny) od 7 do 15 maja; $: 

we Florencji (międzynar. wolny konkurs hippiczny) 
od 21 do 29 maja. ZE: 

Attachć wojskowy przy ambasadzie italskiej w War- 
szawie jest zawsze gotów do udzielenia wszelkich informa- 
cyj w tej sprawie osobom zainteresowanym,  - 
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Z życia prowincji 


Wojewódzki Komitet Finansowo-Rolny w Łodzi 


Powołany został niedawno do życia wojewódzki komi- | 
tet do spraw finansowo-rolmych. Obecnie został ustalony 
termin pierwszego posiedzenia komitetu, które odbędzie się | 
dn. 8 b. m. w gmachu urzędu wojewódzkiego. | 

W skład komitetu weszli: wojewoda Jaszczołł, Jako | 
przewodniczący oraz członkowie: Z. Kucharski, prezes Iz- 
by Skarbowej w Łodzi, St. Rychłowski, prezes Okręgowe- 
go Urzędu Ziemskiego w Piotrkowie, dr. K. Greger, dyr. 
Banku Gospodarstwa Krajowego w Łodzi, dr. A. Burzer, 
wice-dyrektor Banku Polskiego w Łodzi, St, Rachwał, dy- 
rektor Państwowego Banku Rolnego w Łodzi, Z. Fiedler, 
wice-prezes Izby Przemysłowo-Handlowej w Łodzi, inż. 


GDAŃSK 

— Bojówki hitlerowskie w Sopotach. „Danziger Volks- 
stimme“ donosi, że pomimo oficjalnych oświadczeń, jakoby 
partja hitlerowców została w Sopotach rozwiązana, w ©- 
statnich dniach na ulicach Sopot widać stale bojówki hi- 
tlerowskie, maszerujące w pełnym rynsztunku. 


GDYNIA 

— Konferencja gospodarcza. W sobotę, popołudniu 
przybył do Gdyni p. wojewoda pomorski Kirtiklis i wziął 
udział w konferencji, która odbyła się w Komisarjacie 
Rządowym w sprawie gospodarki Gdyni 1 północnych po- 
wiatów pomorskich. 

— Powrót „Kościuszki* z Ameryki. Wczoraj, © g. 
20 m, 20, zawinął do portu statek „Kościuszko“ ze 180 pa- 
sażeramt Ameryki. 


POZNAŃ 

— Proces o morderstwo, popełnione przed 9-cłn laty. 
"Wśród olbrzymiego zainteresowania rozegrał się w so- 
botę przed sądem okręgowym w Poznaniu epilog ponurej 
zbrodni morderstwa rabunkowego, popełnionego w roku 
1923, a wykrytego dzięki przypadkowi dopłero w ubie- 
głym roku. Na ławie oskarżonych zasiadł Leon Hałas, ro- 
botnik, pod zarzutem zamordowania w celach rabunkowych 
swego przyszłego szwagra 16-letniego Józefa Jankowiaka 
woźnego bankowego i zrabowania kilkunastu miljonów ma- 
rek polskich, które zamordowany miał wówczas przy $o- 
bie. Wkrótce po dokonaniu morderstwa zaślubił siostrę 
ofiary mordu, a w kilka lat później wyjechał z nią do 
Francji, gdzie przebywał aż do chwili aresztowania. Już 
w czasie śledztwa przyznał się Hałas do zbrodni. Na so- 


T. Świnarski, przedstawiciel wydziału wojewódzkiego oraz 
czterej przedstawiciele organizacyj rolniczych. 

Oprócz wymienionych osób, które weszły w skład ko- 
mitetu z urzędu lub wyboru swych instytncyj, wojewoda 
powolaa imiennie do komitetu pp.: M, Jałowieckiego z Ka- 
mienia, delegata T-wa Kredytowego Ziemskiego, M. Nie- 
wierskiego, dyrektora Zjednoczonego Banku Ziemskiego w 
Kaliszu oraz p. St. Chęcińskiego, dyrektora Syndykatu Rol 
niczego w Łodzi. Jednocześnie wojewoda wystąpił do Min. 
Rolnictwa z wnioskiem, aby w skład komitetu wszedł rów- 
nież inż. Z. Szostak, naczelnik wydziału rolniotwa w urzę- 
dzie wojewódzkie. 


botniej rozprawie Hałas prosił o karę Śmierci. Zazna- 
czyć należy, że zarówno przed zbrodnią jak i później w 
kraju i na emigracji prowadził się nienagannie i był wzo- 
rowym mężem i ojcem. Po wywodach stron sąd skazał 
Hałasa na karę 10 lat ciężkiego więzienia. Obrona zapo- 
wiedziała apelację. 


KATOWICE 

— Spór o płace w hutach metalowych nierozstrzygnię- 
ty. W sobotę odbyć stę miało posiedzenie komisji pole- 
dnawczo - arbltrażowej, celem rozstrzygnięcia sporu 0 
płace w hutach metalowych. Posiedzenie komisji nle do- 
szło Jednak do skutku z powodu niestawienia się przed- 
stawicjeli jednej z zainteresowanych stron. 

— Szantaż prasowy. „Polska Zachodnia* donosi, że 
policja aresztowała współpracowników brukowego tygo- 
dnika „Śląski Głos Publiczny“ K. Perlstein - Pielawskie- 
go, M. Tarnawskiego, S. Fischera, Pr. Łobodę oraz Tenen- 
baum - Jodłowskiego. Wszyscy aresztowani stoją pod za- 
rzutem uprawiania szantażu prasowego. Aresztowani od- 
stawieni zostali do dyspozycji sędziego śledczegó, Oskar- 
żeni pozostają pod zarzutem, iż msiłowali drogą szantażu 
uzyskać sumy od 500 do 15 tys. zł. 


SOSNOWIEC 

— Napad rabunkowy. Na powracającą z kopalni An- 
daluzja na Śląsku do domu swego we ws! Siemoni, powiat 
będziński Antoninę Tajerową, żonę górnika, dokonano na- 
padu rabunkowego, Napastnik zadał Tajerowej klika cło- 
sów lomem żelaznym w głowę, zabijając ją na miejscu, 
poczem zrabował jej 90 złotych, które otrzymała tego 
dnia od męża, jako dwutygodniowy zarobek w kopalni. 
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LWÓW 

— Złazd Zw. Nauczycielstwa. W sobotę 1 wczoraj od- 
bywały się dwudniowe obrady zjazdu delegatów Związku 
Nauczycielstwa Polskiego okręgu lwowskiego. 

Po zagajeniu obrad przez przewodniczącego zjazdu 
wyzłosił przemówienie powitalne wojewoda Rożniecki, Wi- 
ce-prezes Związku pos, Smulikowski, wygłosił referat o 
sytuacji nauczycielstwa i szkolnictwa w świetle nowych 
ustaw. Poczem wywiązała się ożywiona dyskusja. W dniu 
wczorajszym obradowały komisje. 


STRYJ 

— Komunista przed sądem doraźnym. Przed sądem 
doraźnym w Stryju, toczyła się przy drzwiach zamknię- 
tych rozprawa przeciwko Juljanowi Hajdukowi, oskarżone- 
mu o działalność komunistyczną na rzecz Sowietów. W so. 
botę wieczór zapadł wyrok, skazujący Hajduka na karę 
śmierc! przez powieszenie z zamianą na dożywotne wię« 


zienie. 


Ze sportu 


SEZON SPORTOWY ROZPOCZĘTY W CAŁEJ 
POLSCE 


(g). Sportowy program ub. niedzieli na boiskach ca« 
le] Polski był nadzwyczaj urozmaicony. Wszystkie ime 
prezy udały się — zwłaszcza, że dopisała wyjątkowo ła- 
dna pogoda. 

Z ważniejszych imprez w Warszawie mecz ligowy 
„Legja* — „Ruch“ (Śląsk) zakończył się zwycięstwem 
drużyny stołecznej 2:1. Pozatem odbyły się ciekawe za- 
wody lekkoatletyczne w hali, na których uzyskano niezłe 
wyniki. W Poznaniu miejscowa „Warta“ pokonała „Cra* 
covię* 3:2. W Krakowie zaś „Garbarnia“ zwyciężyła sto« 
łeczną „Warszawiankę* 4:2 mimo dobrej gry tej ostatniej. 
W Siemianowicach, na Śląsku, w międzynarodowych za- 
wodach pływackich uzyskano szereg b. dobrych wyni-. 
ków, lepszych od rekordów polskich. 


Pozatem w całej Polsce odbyło się szereg biegów na 
przełaj oraz rozpoczęto też mistrzostwa piłkarskie kl. A.; 


. 

Z Berlina nadeszła sensacyjna wiadomość, że na spe- 
cjalnem poufnem zebraniu Zarządu Międzyn. Zw. Lekko- 
atletycznego zapadła uchwała, mocą której wszechświato- 
wej sławy biegacz Nurmi został zawieszony w prawach, 
amatora. 


VA. GIELGUD i 58) 


STARA SZABL 


(Black Gallantry), 
Autoryzowany przekład z angielskiego. } 


— A teraz co ma być? 

Michał uśmiechnął się i kiwnął głową. —. 

— Dobrze, że z tobą nie jadę, nie zniósłbym 
taklej mordy — rzekł.— Żebyś wiedział mój przy- 
jacielu, jak ja cię... 

— Cholera! 

— Widzę, że i ty mnie nie lubisz. Nie będę 
cię zatrzymywał. Pamiętasz drogę do Słonima, 
którą tu przyjechałeś? 

— Ano jakże?! 

Dobrze. A więc, mój przyjacielu, rżnij do 
Słonima. Po drodze spotkasz rotmistrza Sale'a 
I panią konno. Powiesz, że życzę obojgu szczęśli- 
wego powrotu do Warszawy 1 załąćzysz ukłony. 
Śpiesz się, bo bolszewicy przetną ci drogę. 

Bill wytrzeszczył oczy. Coś z rzeczywistej 
treści tego rozkazu przeniknęło do jego świado- 
mości. Otworzył powoli usta i zamknął je kur- 
czowo. Może zresztą zrozumiał wszystko. 

Podniósł odruchowo rękę do czapki i zasalu- 
tował niezgrabnie. 

— I ty zabieraj się z nim — rzekł Michał do 
żołnierza. 

Ostatni z Białych Czaszek, nie tracąc czasu 
na protest czy argumenty 1 nie zmieniając wyra- 
zu twarzy, przysiadł na najniższym stopniu, 
zrzucił ciężki but, wsunął wielki palec nogi w cyn- 
giel karabinu, włożył w usta koniec lufy | nacisnął | 
cynglel. Mózg rozprysł się na schodach. 

Auto wyjechało z dziedzińca. 

Michał wyprostował się z wysiłkiem 1 pogo- 
mł za niem oczami. Dziwnie było pomyśleć, że 
ten oddalający się sprzęt z żelaza | drzewa uno- 
sił z sobą jego ostatnią nadzieję życia — dziwnie 
i nawet głupio. Dziwnie było pomyśleć, że jedna 
sekunda zwłoki w.oddaniu strzału do Władysła- 
wa w. trakcie pojedynku zaważyła w dekretach 
losu, jako wyrok Śmierci, chociaż strzał rotml- 


ciaż jeszcze dziwniejszem było to, że sie wogóle 
żyło. Jeden nonsens ażył się z drugim. 

Siedząc w fotelu dziadka, Michał zastanawiał 
się tak, jak on, nad zagadkowością życia i nieu- 
niknionością śmierci. Trudno mu było uwierzyć, 
że jutro, kiedy już jego oczy będą ślepe, uszy głu- 
che, a usta pełne krwi i ziemi, słońce będzie świe- 
ciło i sosny szumiały, tak jak zawsze. Jednęcze- 
śnie nie mógł sobie wyobrazić, aby jeszcze jutro 
mógł żyć. Człowiek nie może uniknąć śmierci. 
A jednak człowiek nie może sobie wyobrazić świa- 
ta bez siebie. Człowiek pozostaje zawsze bezrad- 
nem strachliwem zwierzęciem. Więc cóż człowie- 
kowi pozostaje? 

— Żyć tak, jakby życie było zrozumiałe. 
Umierać tak, jakbv śmierć była jedynym poko- 
jem w dom, do którego się do tej chwili nie zaj- 
rzało — mruknął do siebie Michał. — Krótko mó- 
wiąc, przybierać szaleństwo życia we wspaniałe 
szaty i witać śmierć jak przyjaciela. Dla mnie 
pierwsze jest niemożliwe. Wybrałem łupinę za- 
miast ziarna, ale nie żałuję. Drugie zato... 

Wyciągnął z trudem z poziętej pochwy zar- 
dzewiałą szablę dziadka i położył ją przed sobą 
na poręczach fotelu, nie wypuszczając jednak 
z prawej ręki ciężkiej, staroświeckiej gardy ... 

Może, gdy tak siedział ze starą szablą na ko- 
lanach, dusza jego poniosła się w krainę wspom- 
nień. A była to bogata kraina: pierwszy kucyk, 
straszna noc zdemaskowania ojca w całem jego 
tchórzostwie i podłości; pierwsza słoneczna pa- 
rada w Krasnem; pierwszy pojedynek — biała 
z przerażenia twarz przeciwnika i jego drżące 
ręce; pierwsze spotkanie z Barbarą i zachwyt dla 
jej urody; cała procesja obrazów: jednych pięk- 
niejszych od drugich. Ale jeżeli te wspomnienia 
naprawdę przyszły, to jako nieproszeni goście, 
bo twarz gospodarza pozostała niewzruszona 


W dziesięć minut później na dziedziniec wje- 
chał odrapany Ford z powiewającą od przodu 
brudną, czerwoną flagą. Musiał być już bardzo 
zdezelowany, bo skrzypiał i brzęczał i, widocz- 
nie dzięki nieudolnemu kierowaniu, zataczał się 
na prawo i na lewo jak stara pijaczka. Na głów- 


strza poszedł nisko. Dziwnem było umrzeć, cho- | nem siedzeniu sterczał opasły komisarz w. spil- 


czastym hełmie za małym na jego głowę, w brud- 
nym mundurze koloru khaki z czerwoną przepa- 
ską na ramieniu, w spodniach niegdyś granato- 
wych i w kamaszach z gumami. Na hełmie wid- 
niała ogromna gwiazda z czerwonej flaneli. Za 
Fordem kłusował niewielki oddział kawalerji. 

Cała kawalkada zatrzymała się na środku dzie- 
dzińca. Komisarz wysiadł z samochodu, rozpro- , 
stował nogi i zacierając radośnie ręce, zwrócił się 
do dowódcy oddziału. Twarz jego drgała uśmie- 
chem, a ręce latały nerwowo. Oficer bolszewicki , 
zaśmiał się i wyciągnął przed siebie rękę. Komi- 
sarz spojrzał we wskazanym kierunku i otworzył 
szeroko oczy. Poczem dobył z pochwy ogromne- 
go Colta, skinął na czterech żołnierzy z oddziału, 
aby szli za nim, i ruszył ku gankowi. Sam ob- 
szedł naokoło ciało samobójcy, lecz jego ludzie 
nie byli tak wrażliwi i usunęli je kopnięciami na 
stronę, nie szczędząc przytem humorystycznych 
komentarzy. 

Komisarz stanął przed Michałem Dolskim, ' 
wyprostowanym sztywno w fotelu. S 

Michał nie poruszył się, tylko oczy jego wpi- 
ły się uporczywie w twarz bolszewika. 

— Oddaj broń i to świecidło, któreś uzyskał 
w nagrodę za przelaną krew ludu — szczeknął 
tamten. 

I ponieważ Michał trwał nadal w martwem 
milczeniu, pochylił się i szarpnął za krzyż św. Je- 
rzego. 

Na tę zniewagę Michał Dolski zerwał stę ja- 
kimś cudownym wysiłkiem woli, odepchnął fotel 
i wsparty na zdrowej nodze, w jednym momen- 
cie przebił komisarza szablą dziada. Ostrze prze- 
szło nawylot, aż rękojeść oparła się o mostek. 
Bolszewik wydał ryk bólu i runął na ziemię, 
chwytając rękami za tkwiącą w piersiach szablę. 

Lecz jednocześnie huknęły cztery strzały 
1 Michał Dolski osunął się łagodnie na fotel. Gło- 
wa jego opadła wprzód na ręce, wskutek czego 
ciało straciło równowagę I stoczyło się po scho- 
dach na bruk dziedzińca. Jeden z wyżłów, okrut- 
nie pokaleczony przyczołgał się do pana i pod- 
niósłszy pysk w górę, zawył przeraźliwą pieśń 


śmierci. 
(Dokończenie nastąpi), 
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WIADOMOŚCI BIEŻĄCE 


Poniedziałek dn. 4 kwietnia 
DZIŚ: Zwiastowanie N. M. P. JUTRO: Wincentego, 
Wschód słońca 506, zachód słońca 18 14 
Przybyło dnia 5.24 
Wschód księżyca 4.37, zachód księżyca 1644 
Długość dnia 13.08 


KOSCIELNE 

— DEKORACJA ORDERAMI PAPIESKIEMI 

Wczoraj w lokalu Stow. służby domowej odbyła się 
podniosła uroczystość dekoracji siedmiu osób orderami pa- 
pieskiemi. Dekoracji dokonał ks. kard. Kakowski w obec- 
nści J. E. msgr. Marmagziego, nuncjusza apostolskiego. 

Order „Pro ecclesia et pontiffice" otrzymali: p. H. Za- 
borowska, pp. Bolesław Jackowski, Ludwik Śliwiński oraz 
Wiktor Buraczyński. Order „Bene merenti“ otrzymali pp. 
Jan Kowalski, Józef Kowalik i Paweł Lipnowski. 


OGOLNE 
— UTWORZENIE RADY SPOŻYWCÓW 
W „Monitorze Polskim“ z dnia 2 kwietnia r. b., ogło- 
szone zostało rozporządzenie ministra Spraw Wewnętrz- 
` nych z dnia 24 lutego r. b. o utworzeniu Rady Spożyw- 
ców. W myśl powyższego rozporządzenia, minister Spraw 
Wewnętrznych powołuje Radę Spożywców, jako organ 
doradczy i opinjodawczy Ministerium Spraw Wewnętrz- 
nych, w celu rozważania zagadnień z dziedziny zaopatrze- 
nia ludności w artykuły żywnościowe i inne przedmioty 
powszedniego użytku. Rada Spożywców składa się z 30-tu 
członków, a mianowicie: 9 delegatów magistratów więk- 
szych miast oraz przedstawicieli szeregu organizacyj go- 
spodarczych i społecznych. 
— WYJAZD PRZEDSTAWICIELI ZAIKS DO 
TALLINA 
Dnia 5 b. m. wyjeżdżają do Tallina przedstawiciele 
Polskiego Związku Autorów i Kompozytorów Scenicznych 
(ZAIKS) dyr. gen. p. St. Ossoria Brochocki i radca praw- 
3y Związku adwokat Jan Lesman. Celem wyjazdu jest 
vorganizowanie odpowiedniego związku kompozytorów i 
literatów ma terenie Estonii pod protektoratem Związku 
Polskiego i nawiązanie kontaktu z estońskiemi sferami li- 
terackiemi i muzycznemi. 
— PRZED MIĘDZYNARODOWYM KONGRESEM 
NAUK HISTORYCZNYCH W WARSZAWIE 
Akademia des inscriptions et belles lettres delegowała 
na 7-my kongres nauk historycznych w Warszawie profe- 
sorów Caville i Glotza. 


— STAN LIKWIDACJI MIENIA B, ROSYJSKICH TO- 
WARZYSTW UBEZPIECZEŃ 

Pracę, związane z likwidacją mienia byłych rosyjskich 
Towarzystw Ubezpieczeń „Rosja“, „St Petersburskie" i 
„Życie“ posunęły się tak daleko, że komitet likwidacyjny 
do spraw b. rosyjskich osób prawnych uznał za możliwe 
przystąpienie do prac, mających na celu przeprowadzenie 
częściowych wypłat zaliczkowych wierzycielom. Do mie- 
nia wspomnianych towarzystw zgłoszono aż 15.500 ro- 
szczeń. Aktywa płynne w chwili obecnej wzrosły z kwo- 
ty zł. 1.073 tys. zł., do kwoty 1.678 tys, zl, nadto ze sprze- 
daży nieruchomości w Wilnie uzyskano 585 tys, złotych. 
Przyrost płynnej gotówki w aktywach mienia b. ros, tow. 
ubezp., powstały li tylko z dochodów bieżących, bez u- 
względnienia kwoty, uzyskanej ze sprzedaży nieruchomoś- 
ci w Wilnie — wyniósł 605 tys. zł., co stanowi 56 proc. 
stanu gotówkowego w chwili przystąpienia do likwidacji. 


MIEJSKIE 
— NABOŻEŃSTWO ZA SPOKÓJ DUSZY Ś, P, ia. 
SAY) BUTKIEWICZA 
W dniu wczorajszym, w rocznicę zamordowania przez 
bolszewików J. E. ks. 2whwps Butkiewicza odprawione 
zostało w kościele św. Anny o godz. 10% zrana uroczy- 
ste nabożeństwo za spokój duszy zmarłego. Podczas na- 
bożeństwa, które celebrował J. E. ks. arcybiskup Ropp w 
asyście licznego duchowieństwa pienia religijne wykonali 
członkowie chóru „Praca Polska". 
— ZJAZD NAUCZYCIELI SZKÓŁ ZAWODOWYCH 
Wczoraj obradował w Warszawie w Państwowej 
Szkole Handlowej im. Roeslerów przy ul. Chłodnej 33 IV-ty 
walny zjazd delegatów Stowarzyszenia Nauczycieli szkół 
zawodowych. Na zjeździe dokonano wyborów nowych 
władz Stowarzyszenia oraz powzięto szerez uchwał w 
sprawach organizacyjno - zawodowych, m, inn. postano- 
wiono urządzić z okazjł I ogólnopolskiego zjazdu nauczy- 
cieli szkół technicznych, przemysłowych i rzemieślniczych 
wielką wystawę szkół zawodowych warszawskich, 
— ZAJMOWANIE MIEJSC PRZEZ PODRÓŻNYCH 
W WAGONACH BEZPOŚREDNIEJ KOMUNIKACJI 
z Min, Komunikacji wydało do wszystkich Dyrekcyj 
Kolejowych zarządzenie, regulujące sprawę zajmowania 
miejsc przez podróżnych w wagonach bezpośredniej komm- 
nikacji. Dotychczas najczęściej zdarzało się tak, że więk- 
szość miejsc w tych wagonach zajmowali podróżni, któ- 
rzy mogliby bez narażania się na niewygodę dojechać do 
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Groźba rozłamu w T. N. S. W. 


W ciągu ostatnich trzech dni obradował w Warszawie j okres 3 do 6 miesięcy i wyznaczenie na ten czas komi- 
walny zjazd Tow. Nauczycieli szkół Wyższych i Średnich, | sarzy kompromisowych. Ponieważ zwolennicy obecnego 

Obrady były niezwykle burzliwe. zarządu, którego kilku najpoważniejszych członków zapo- 

W trzecim dniu obrad nastąpił zasadniczy rozłam | wiedziało rezygnację, nie chcieli zgodzić się na takie za- 
między nauczycielstwem, stojącem na gruncie prorządo- | łatwienie sprawy, przeto z powodu szeregu nieformalności 
wym, a zwolennikami dotychczasowego kierunku polityki | statutowych zgłoszono protest przeciwko ważności odby- 
zarządu głównego. g wającego się walnego zgromadzenia i jego uchwał, z za- 

Podjęte próby porozumienia mie dały żadnego rezul- | powiedzią zwrócenia się w tej sprawie do miarodajnych 
tatu. Proponowano odłożenie walnego zgromadzenia ia | czyaników: 


celu podróży w innych wagonach, znajdujących się w Życie towarzyskie 


składzie pociągu. Ostatnio wydane zarządzenie czyni kon- 
duktorów odpowiedzialnym; za właściwe rozmieszczenie W tych dniach odbyły się zaręczyny panny Marjl 
podróżnych w pociągu. Min. Komunikacji w zarządzeniu | Kruszewskiej-Potworowskiej, właścicielki dóbr Parzęcze- 
zwraca konduktorom uwagę, iż mają ono prawo żądać od|wo w Poznańskiem — ze znanym bankierem war- 
podróżnego, który niewłaściwie zajął miejsce w wagonie j.szawskim p. Andrzejem Rotwandem, który stoi na czele 
bezpośrednim, aby się przesiadł do innego wagonu. Kon-! Banku Zachodniego, będącego dawniej Bankiem Wawel- 
duktorzy jednak powinni zwracać uwagę na włąściwe roz- | berga, Ślub odbędzie się w końcu kwietnia. 

mieszczenie podróżnych w pociągu już podczas wsiadania | ki 

ich do wagonów. 


— NOWA LINJA AUTOBUSOWA 
W połowie kwietnia, uruchomiona będzie nowa inja | TUTlej Szachowy o mistrzostwa Warszawy 
autobusowa z PI. Unji Lubelskiej na ul. Bema. Nowa linia Rozpoczął się turniej szachowy o mistrzostwo War: 


będzie przechodziła przez ul. Polną, Koszykową, Towaro- | szawy z udziałem czternastu najlepszych graczy stolicy. 
wą, Kolejową itd, Na linii tej będą kursowało 6 autobu- | Udział biorą: (według porządku losowania) Najdorf, Ja» 
sów co 10 minut, Za przejazd całej trasy cena biletu bę- | Zielski, „Szach“, Łowcki, Klepfisz, Rajsner, Frydman — 
dzie wynosiła 40 gr. mistrz stolicy na rok 1931 reprezentacyjny gracz Polski, 
— PRZEPISY O OGRODZENIACH W STOLICY Hiper, Weingot, Kremer, Młynek i „Walentynowicz“. W. 
Wydział techniczny Magistratu opracował przepisy o | Pierwszym dniu turnieju Najdorf wygrał z Walentynowi» 
ogrodzeniach placów w Warszawie. aa woki z Weingoteni, Makaręzyk z Ćlócetemi Jax 
Parkan nie może wykraczać poza linię regulacyjną, GER przegrał AR Szach przegrał z Kremerem 
ma być wykonany z odpowiedniego materjału, Drut kol- je: zał pinih i PAs Partja Klepfisz — Ki- 
czasty nie może być używany. Każde oparkanienie powin- P otiera riri ena dedke AiE 
3 ź przegranej dla Klepfisza. Następny dzień turnieju, dziś, 
no posiadać odpowiednią wysokość, zależnie od potrzeb, Ą HWS 
A w poniedziałek, 4 b. m. W dniu tym grają: Walentynowicz 
pozatem będzie zatwierdzane przez urząd inspekcyjno-bu- À A 
; ` z Glocerem, Makarczyk z Frydmanem, Kiper z Rajsnerem, 
dowlany, w porozumieniu z radą artystyczną. Weingot z Klepfiszem, Kremer z Łowckim, Młynek z Sza» 
— WIELKA OBŁAWA W ŚRÓDMIEŚCIU chem i Najdorf z Jaziełskim. 
W nocy z soboty na niedzielę silny oddział policji 
umundurowanej i około 200 wywiadowców, dokonali obła- = 
wy na przestrzeni od Pl. Zamkowego do pl. Zbawiciela. z Teatrów 


Zatrzymano ogółem 250 osób podejrzanych, a wśród nich OPERA. Dziś „Fils“ Moniuszki | ..Janek" Żeleńskiego, 


50 dawno poszukiwanych przez władze sądowe. Podobne Jutro „Sprzedana narzeczona” Smetany z pp. Karwow=. 
obławy przeprowadzone będą kilka razy na miesiąc. ska. Szczepańska. Popławskim, Mossoczym i in. 

i s | NARODOWY. Dziś | dni nastepnych arcydzieło szyl-, 

RZE ARE lerowskie „Don Karlos“ z pp.: Solskim. Malicka, We- 


l i i ł $ grzynem i Lindorfówna. 

i 3 ą NOWY. Dziś i codziennie Świetna komedja włoska: 
Zatrucie gazem świetlnym młodego małżeństwa |, NOWY. Dziś 1 codzi a bu ii, toż 
W domu nr. 6 przy ul. Środkowej, zamieszkałe tam od | nezza)jz J, Smosarska i T. Wesołowskim w rolach naczel- 


niedawna małżeństwo Gilrtler odebrało sobie życie w pokoju szo PNE DŁ + 
kąpielowym, odkręciwszy kurek piecyka gazowego. Przyczyna 3 1 jutro komedja Ludwika Vernenil'a p. 
ym, ży R g Taraa Ne: „Bank Nemo" z J Leszczyńskim. Gorczyńską, A. Fer 


tragicznego zgonu narazie niewyjaśniona. tnerem, Kurnakowiczem. Hnydzińskim, Rapackim, Grodzie- 
Murder Wali kim 1 Zierbińskim. 3 
5 LSKI. Dziś i jutro sztuka Bernarda Shaw'a «Pige 
ordersiwo na Wo ” | maljon“. W roli głównej wystapi Romanówna. 
Wczoraj nad ranem, na Woli, na terenie zwanym „Sadur- MAŁY. Dziś į dni nastepnych pełna humoru komedja 


ką“ znaleziono zwłoki młodego mężczyzny, który poniósł ióżwóca „Poprostu truteń" z. Kamińska. Leszczyńska, 
śmierć od ran postrzałowych w głowę. Przy zabitym znale. | Munclinzerowa. Maszyńskim. Mierzejewskim f Zelwerowi* 


czem na czele. 
zlono dokumenty, świadczące, że jest to 24-letni Idzi Ko- |°”? iD 
prowski, uczeń Konse:watorjum. Przy. zabitym znaleziono 1 | panonna DZIŚ teatr ezyrny £ potłodn; rody 
Sty anonimowe z pogróżkami śmierci, jeżeli nie nrzestanie | p 4 „Car Lemm" z p. Jaraczem w uci SAEI Er. Rorcho 
widywać się z vanną Wandą. Urząd śledczy nrze-rowadza | obrazuje dzieje rewolucji rosvjskiej i jei dyktatora Lenina, 
odeznie dochodzenie w celu ustalenia, kim jest ow» „Wanda“, | Obok Lenina wystepuja działacze rewolucyjni: Cziczerin, 
Trocki. Dzierżyński. Kamieniew. Zinowjew. Martow, Bog- 
i z danow. Krupskaja i inni. Sztukę inscenizował i reżysero- 
Wypadki wał Iwo Gall. Udział bierze cały zespół. ponadto wielu 
b doangażowanych specjalnie artystów i 60 statystów. 
— ZABITY PRZEZ POCIAG NOWOŚCI. Dziś i jutro „Carewicz" Lehara w kon- 
Na oai few WE A w caye przechodzenia orzez | certówem wykonaniu całego zespołu. 
tory kolelowe, dostał się pod przejeżdżający pociąg osobowy ill i i 'eretki 
ący z Katowic do Warszawy jskiś mężczyzna, który poniósł | ņ PEA ka dni wznowienie operetki Abrahama „Wiktorja 
śmierć na miejscu. Przy, denacie znaleziono dokumenty na OGR Ę 
nazwisko 20-letniego Stanisława Spiwaka, mieszkańca gminy PRO QUO. Dziś i dni nastei 
Czermna (pow. konecki), robotnika rolnego, oraz bilet do | programu nowego z wystepem olaa A eat OE 
Piastowa. Śpiewaka Smirnowa. ý 
— SAMOBÓJSTWA „MORSKIE OKO" (Jasna 3). Dziś ! dni na- 
W domu Ne 20 przy ul. Kruczej, odebrał sobie życie, | Stepnvch rewia p. t. „Złota defilada". Na czele zespołu Zi- 
otruwszy się kwasem solnym 58-letni Jan Jezierski, pomocnik | zi Halama į Parnell. 
rejenta, BANDA. Jutro i codziennie „100% Bandy”. 
— W hotelu „Terminus* (Chmielna 28) odebrał sobie NOWY ANANAS. Codziennie rewia Świateczna p, t: 
zycie prer powieszenie przybyły ze Lwowa kupiec 43-letni | „Kwiat z Hawai", a 
ernard Korn. 


— ŚMIERTELNE POPARZENIE KONCERT HUBERMANA, Mistrz skrzypiec Bronfstaw 


Wczoraj w szpitalu Przemienienia Pańskiego zmarła $ 
26-letnia Elżbieta Bułka, prasowaczka, która przed kilku dnia. | 10berman wystapi w Filharmonji na recitalu dzić 4 kwie- 


mi, wskutek własnej nieostrożności, w czasie prania sukni 
benzyną, spowodowała wybuch, doznając poparzehia. 


Repertuar kinoteatrów 


>. Apollo (Marszałkowska 106): — „Puszcza”, 
Nekrolog'a Atlantic — (Chmielna 33): — „Rok 1914". 


, Capitol — „Najeźdźcy”, 
G 
Jan Grobicki, obywatel ziemi zrójeckiej, lat 29. Po-| Casino (Nowy Świat): — „Ułani... ułan! * 


grzeb odbędzie się dn. 4 b. m, na Powązkach, po nabo- Dzik 

żeństwie w kościele św. Karola Boromeusza. aa Nory Radcy żuł kai a 
Zołia z Habdank - Grocholskich Brodnicka, lat 67.| Filharmonia — Kapitan Włalnne a ak te 

Zmarła nd, 27 marca w Lipinie na Wołyniu. Pogrzeb odbył Majestic — „Wiara, nadzieja | mitose". 

się w Chołoniewiczach. Palace (Chmielna 9): — .Lilianka stę rozwodzi”. 
Kazimiera z Modrzejewskich Nencka, lat 77. Pogrzeb | Pan (Nowy Świat 40): — „Najeźdźcy”, k 

odbędzie się na Powązkach dn. 5 b. m. po nabożeństwie Stylowy (Marszałkowska 108): — „Legjon ulicy“, 

w kościele św. Karola Boromeusza. Światowid (Marszałkowska 111).—„Szanghaj Express" 


Wiadomości gospodarcze 
Rynek akcyj i walut 


Pierwsze dni okresu poświątecznego przyniosły duży 
spadek notowań na giełdzie nowojorskiej oraz osłabienie 
tendencji na innych rynkach akcyinych, Wpłynęły na to 
następujące przyczyny: poważne zachwianie się koncernu 
Kreuger i Toll, grożące nawet ogłoszeniem upadłości 
wspomnianego przedsiębiorstwa, znaczne pogorszenie się 
sytuacji finansowo - skarbowej w Stanach Zjednoczonych 
i stojący z tem w związku spadek kursu dolara, baissa na 
rynkach zbożowych i metalowych, wreszcie pogłoski © 
moratorium prywatnych zobowiązań Niemiec w stosunku 
do zagranicy. W drugiej połowie tygodnia nastąpiło pewne 
uspokojenie i nastrój na giełdach wzmocnił się. 

Giełda nowojorska wykazywała początkowo usposo- 

bienie słabe. Zaniepokojenie z powodu rosnącego wciąż 
deficytu budżetowego ż poważnych trudności, jakie napo- 
tykało początkowo w izbie reprezentantów uchwalenie 
nowych podaków na pokrycie tego deficytu, a dalej zupeł- 
ny brak ożywienia sezonowego w przemyśle i handlu, 
wywołały na giełdzie stan silnej depresji, który spotęgował 
się jeszcze na wiadomość o ciężkiej sytuacii koncernu 
Kreuger ! Toll. Zarysowujące się zmiany w nastrojach 
izb, dające nadzieję, że projekty podatkowe rządu zosta- 
ną przyjęte, spowodowały zwyżkę dolara na rynku mię- 
dzynarodowym (który na początku tygodnia uległ zniż- 
ce), oraz poprawę kursów akcyj w New-Jorku. Pożyczki 
polskie miały naogół tendencję słabszą. W dniu 31/II no- 
towano (w nawiasach cyfry z 23/11): 8 proc. Poż, Dillona 
59.85 (59.25), 7 proc. Poż. Stab. 56.62 i pół (57.25), 6 proc. 
Poż. Dol, 58.75 (57.25), 7 proc. Poż. m. Warszawy 41.00 
(42.75), 7 proc. Poż, Śląska 43.50 (42.87 i pół). Obroty na 
giełdzie SĄ aja były nadal małe, tendencja lekko 
zwyżkowa. Rynek paryski wykazywał usposobienie spo- 
kojne; wzmocniły się nieco akcje bankowe, W Amsterda- 
mie panowała depresja, wywołana głównie baissą akcyj 
Kreugera i niepewną sytuacją gospodarczą Stanów Zje- 
dnoczonych i Niemiec, Materiał można było ulokować tyl- 
ko po bardzo niskich kursach. Szczezólnie silnej zniżce 
uległy akcje tytoniowe „które straciły 8 — 10 proc. a na- 
stępnie akcje cukrowe i kauczukowe. Na giełdzie wie- 
deńskiej dał się zauważyć duży zastój w obrotach. Giełda 
berlińska miała początkowo tendencję słabą, a to wskutek 
pogłosek (później zdementowanych) o moratorium i baissy 
Kreugerowskiej w New - Jorku ? na innych rynkach, po- 
tem jednak nastąpiło wzmocnienie. 
a Warszawska giełda akcyjna pozostawała nadal pod 
znakiem zupełnego zastoju, jedynie na dwuch zebraniach 
dało się zauważyć lekkie ożywienie. Kursy niektófych pa- 
płerów osiągnęły zwyżkę. W dziale pożyczek państwo- 
wych i listów zastawnych ruch był ożywiony, Notowano 
(pierwsza cyfra z 24, druga z 2/IV): akcje: — Bank 
Polski 86.00 — 84.50, Lilpop 15.00 — 16.00, Węgiel 14.50, 
Ostrowiec 30.50, Starachowice 6.60; papiery procentowe: 
3 proc. Poż, Budowlana 38.50 — 38.00, 4 proc. Poż. Inw. 
92.00, 4 proc. Poż. Dol. 49.00 — 49.50, 6 proc. Poż, Dol. 
59,50, 7 proc. Poż. Stab. 58.50 — 58.50, 4 i pół proc. Listy 
Zastawne Ziemskie 42.00 — 41.00, 8 proc, T. K. m. War- 
szawy 62.00 — 62.40. 

Obroty na ziełdzie dewiz utrzymały się w zranicach 
niezmienionych. Czeki New-Jork spadły z 8922 na 8916, 
kabel z 8.927 na 8.921, natomiast dolary po przejściowej 
zniżce z 8.80 do 8.88%, podniosły się na 8.89 į pół, Na 
rynku prywatnym pałcono za banknoty dolarowe 8.89 | pół, 
8.88%, 8.89%, za ruble złote 4.82, 4.84, za czerwońce, 
31—30 cent. am, Z dewiz europejskich silną zwyżkę osią- 
znął Londyn (z 32,70 na 33,95); Zurych podniósł się ze 
"172.30 na 173.50, Amsterdam do 361.00. A. Z. W. 


— ODSZKODOWANIE DLA PRZEDWOJENNYCH 
WŁAŚCICIELI KOPALŃ NAFTY W ROSJI 

W ostatnich dniach podjęte zostały pertraktacje so- 
wieckiego trustu naftowego ze związkiem wierzycieli, w 
skład których wchodzą najwięksi przedwojenni właściciele 
zagraniczni rosyjskich kopalń naftowych. Pertraktacje 
mają na celu wypłatę odszkodowania przez syndykat so- 
wiecki w wysokości 300.000 funtów szterlingów. Suma ta 
została zdeponowana przez syndykat naftowy Z. S, R. R., 
a uzyskana była przez obłożenie wszelkich tranzakcyj 
naftą sowiecką specjalną opłatą w wysokości 5%. Obecnie 
toczą się rokowania co do formy wypłaty tej sumy. Gru- 
pa' wierzycieli domaga się wypłaty wymienionej sumy 
przez zarząd przedwojenny rosyjskich kopalń nafty, pod- 


„DZIEŃ POLSKI, 4 kwietnia 1932 r. 


czas gdy strona rosyjska proponuje bezpośrednią wypłatę 
tej sumy poszczególnym akcjonariuszom. 

— DALSZE NISZCZENIE ZAPASÓW KAWY 

Ponieważ dotychczasowy system niszczenia kawy 
przez wrzucanie jej do morza okazał się zbyt kosztowny, 
Narodowa Rada Kawowa Brazylijska prowadziła od dłuż- 
szego czasu badania į pertraktacje w sprawie znalezienia 
odpowiednich terenów wewnątrz stanu Saó Paulo i blisko 
linii kolejowej, by można na nich urządzać palenie nad- 
miernych zapasów, nagromadzonych w magazynach Sta- 
mu. Ostatnio wybrano odpowiedni teren i w najbliższym 
czasie ma być rozpoczęta akcja niszczenia 12 miljonów 
worków kawy, wstrzymana od kilku miesięcy, 

Na podstawie umowy zawartej z jedną z linij kole- 
iowych w Saó Paulo ma być przewożone dziennie na 
miejsce spalenia 20.000 worków kawy. 


Nowy rozkład lotów na polskich 
linjach lotniczych 


Z dniem 1 kwietnia r. b. wprowadzony zostaje na pob 
skich liniach lotniczych nowy rozkład lotów, który obo- 
wiązywać będzie do 30 kwietnia r, b. 

Samoloty z Warszawy odlatywać będą w poniedziałki, 
środy i piątki do Poznania o godz. 13.20 (przylot do Po- 
znania o 15.30), do Krakowa o 9.30 (przylot do Krakowa 
o 11.20), oraz do Lwowa o 9.40 (przyl. do Lwowa o 11.55). 
We wtorki, czwartki i soboty odlatywać będą samoloty z 
Warszawy do Gdańska o 15.50 (przyl. do Gdańska o 18), 
oraz do Katowic o 15.30 (przył. do Katowic o 17.30). 

W poniedziałki, środy i piątki odlatywać będą samo- 
loty do Warszawy: z Gdańska o godz. 7 (przylot do War- 
szawy o 9.10), oraz z Krakowa o 13.40 (przyl. do Warsza- 
wy o 15.30). We wtorki, czwartki i soboty odlatywać bę- 
dą samoloty do Warszawy: z Poznania o 10 (przyl. do 
Warszawy o 12.10), z Katowic o 8 (przyl. do Warszawy 
o m oraz ze Lwowa o 13.10 (przy. do Warszawy © 
15.25). 

Z Gdańska do Bydgoszczy samoloty odlatywać będą 
we wtorki, czwartki i soboty o godz. 7.20, z Bydgoszczy 
do Poznania w te same dni o 8.50, z Bydgoszczy do Qdań- 
ska w poniedziałki, środy i piątki o 17, z Poznania do 
Bydgoszczy w poniedziałki, środy i piątki o 15.50. Z Kra- 
kowa do Katowic odlot w poniedziałki, środy i piątki o 11 
m. 40, z Katowic do Krakowa w te same dni o 12.40. Od- 
lot z Katowic do Brna i Wiednia w poniedziałki, środy t 
piątki o 12.50. Odlot ze Lwowa do Czerniowiec, Bukaresz- 
tu, Sofji i Salonik w poniedziałki, środy i pątki o 12.25. 

Z dniem 1 maja r. b. na linjach krajowych wprowadzo- 
ne będą loty codzienne, oprócz linji Kraków — Katowice. 


+ 


Radio 


KONCERT LAUREATÓW SZOPENOWSKICH 
W czwartek 7-20 kwietnia o godz. 20.15 Polskie Radjo 
transmitować będzie drugi koncert z Konserwatorjum War- 
szawskiego w wykonaniu szopenistów, którzy zostali odzna- 
czeni na Konkursie imienia Fr. Szopena. 


SŁUCHOWISKO HISTORYCZNE 

W czwartek 7 b. m. o godz. 21.35 rozgłośnia wileńska 
nada słuchowisko p. t. „Barbara, jeszcze Gasztołdowa żona“, 
opracowane i wyreżyserowane przez Stanistawę Wysocką na 
tle dramatu Dominika Magnuszewskieco, niesłusznie zapom- 
nianego poety z pierwszej połowy XIX wieku. Słuchowisko 
to odznacza się wysokiem napięciem dramatycznem i pięk- 
nym wierszem. Słowo wstępne wygłosi znany literat wileń- 
ski, p. Szymon Czarnocki. 


CYKL ODCZYTÓW AKTUALNYCH 

Dnia 7 b. m. o godz. 17.10 odbędzie się I odczyt z cy- 
klu „Świat przez radjo". Rektor Adolf Szyszko-Bohusz, kie- 
rownik odbudowy Wawelu wygłosi odczyt p. t. „Wawel od- 
nowiony*, * 

Polskie Radjo chcąc przynieść jak najwięcej korzyści 
swym radjosłuchaczom nawiązało Ścisły kontakt z wydawni- 
ctwem p. t. „Świat przez radjo* pod redakcją Ferdynanda 
Goetla, który wydaje te odczyty ilustrowane, a które nabyć 
można abonując wydawnictwo wyżej wspesialenej — Adres: 
ul. Marszałkowska 110. 


CZWARTEK 

7 kwietnia 
12.15 — Odczyt rolniczy. 12.35 — Tr. koncertu szkol- 
nego — wykonawcy: Ork. Filh. pod dyr J. Ozimińskiego, 
A. Dobosz (tenor). M. Halik (skrzypce) i W. Raczkowski 
(akomp.). Słowo wstępne wypowie p. K. Hławiczka. 14.45 
— Płyty. 15.15 — L. O. P, P, 15.25 — Odczyt dla matu- 
rzystów. 15.50 — Program dla dzieci. 16.20 — Lekcja 
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francuskiego. 16.40 — Płyty. 17.10 — „Wawel odnowio- 
ny* — wygł. prof. A. Szyszko - Bohusz (tr. z Krakowa) 
17.35 — Koncert kameralny — wyk.: Elfrida Lerson-Han- 
sen (fort.) j B. Lewerstein (skrzypce). 18.50 — Rozma'- 
tości. 19.15 — Skrzynka pocztowa rolnicza. 19.30 — Wia- 
domości sportowe. 19.45 — Pras. Dz, Radi. 20.00 — 
Feli. p. t Kultura a kuchnia“ — wysł. p. E. Woroniecki. 
20.15 — Koncert wieczorny — wyk.: Ork. P. R. pod dyr. 
St Nawrota. I. Czarnecka - Orwicz (śpiew) i prof. L. Ur- 
stein (akomp.). 21.35 — Słuchowisko. 22.30 — Muzyka 
taneczna. 


Biuletyn meteorologiczny 


Przewidywany przebieg pogody w dniu 4.IV.32, Na 
ogół chmurno i mglisto, miejscamy możliwy drobny opad 
w postaci dżdży, w dzień z rozpogodzeniami. Dość cie- 
pło. Słabe wiatry południowo-wschodnie. 


GIEŁDA WARSZAWSKA 


NOTOWANIA URZEDOWE z dn. 4.4 
WALUTY 
* Dolary 8.8912, Holandja 361, Belgia 124.85, 
Szwajcarja 173.50, Londyn 33.65, N.-Jork 8.914, 
Paryż 35.14, Praga 26.42, Włochy 46.30. 
W obrotach prywatnych płacono za 1 rubla 
złotego 4.90 zł. 


PAPIERY PROCENTOWE 

3% Poż. Prem. Bud. 38.25, 4% Poż. Inw. 
88 — 87.75 — 88.50, 4% Poż. Dol. 49.75—49.95— 
49.90, 8% L. Z. B-ku Roln. 94, 8% L. Z. B-ku G. 
K. 94, 7% L. Z. B-ku Roln. 83.25, 7% L. Z. B-ku 
G. K. 83.25, 5% Państw. Poż. Konw. 39.25, 10% 
Poż. Kol. 103, 7% Poż. Stab. 58.15 — 58.87 — 
58.25, 5% L. Z. m. W-wy zł. 52.50 — 52.20, 7% 
Ziem. Dol. 54, 44% L. Z. zł. 41 — 41.50 8% Miej- 
skie zł 62.50 — 63.50 — 62.75, 8% L. Z. m. Czę- 
stochowy 55 — 56, 10% L. Z. m. Siedlec 59 — 


58.75. 
AKCJE 
Bank Polski 84.50 — 84.25. 


oo 
„FROTERKA” 


M. FILIPIAK 
Tel. 696-50 


„FROTERKA' niezbędna jest w każdym lokalu 
publicznym. „FROTERKA* doprowadza do 
należytego porządku podłogi dębowe znajdu- 
jące się w najgorszym stanie. „FROTERKA* 
utrzymuje w stałej konserwacji biura, kantory, 
sklepy, oraz uskutecznia czyszczenie szyb wy- 
stawowych, jakoteż okien w mieszkaniach 
prywatnych. „FROTERKA* jest niezbędną dla 
W.P. Przedsiębiorców Budowlanych, gdyż po- 
niskich cenach woskuje podłogi na nowych bu- 
dowach świeżo położonych wycyklinowanych. 
Wielce Sz. Klijentelę uprasza się o łaskawe 
zwracanie telefoniczne. I 


| ED WTU "I. AO NZ IY "YO OTTRZAIRRANRTN IO | 
Amerykanin pol azja | Pisarz Zozpę daręzy, Poznań- 


tekcyj angiel- 
czona szkoła rolnicza, jedno- 


skiego. Praktyka i teorja. Wa- 
runki przystępne. Adres „Dzień | roczna praktyka wzorowa, obe- 
I znany bardzo dobrze we wszy- 


Polski“ sub „Stanley“. 
|stkich gałęziach gospodar- 
sumienny, znający 


czych. Szuka posady od 15-g0 
Lokaj pszezelnićtwo, nozu | kwietnia 1982 r. Franciszek 
kuje pracy ed zaraz. Posiada 


Chorzewski, Kłecko powiat 
doskonałe referencje. Wiado- | Gniezno Wielkopolska. 
mość: Matejki 1. m. 2. pik 4074 


ozna= 
Leśnik-ogrodnik, miss. 
motny lat 28 szkoła leśna w 
Margoninie, wykształcony teo» | wania do 
retycznie i praktycznie. Dobre | „Ziemniaki 
Świadectwa i referencje poszu- 
leśnem chętnie Kresy Wscho- | PRENUMERUJCIE 
dnie, Małopolska. Oferty 


kuje posady w gospodarstwie 
Drit Polskie dla „Leśnika „DZIEŃ Polski“ 


RO O a 
OGŁOSZENIA: Za wiersz milim. s: 7 e O mm. 40 gr, wyżej 
—K Fa ZO GŁ. ZWYCZAJ D r. Drobne za wyraz 15 gr. Posady | prace (poszukiwane) za 


minowy druk ogłoszeń admin. nie odpowiada. 


PRENUMERATA: w w. ni 
RET ZE Z Ca 


Wyd: POL. POWSZ. SP. WYD, 


Drukowano w „Drukarni Mazowieckiel*. Szpitalna 1.. 


so' gr. 


zt, 10. 
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